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12.500, na prow. 
mk. 14,375. Za 
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dom u dolicza się 

1500 mk. 
Ogłoszenia za 
wiersz nonparel. 
pierwsza strona 
450 mk., druga i 
trzecia 350 mk., 
czwarta 8-łamo- 
wa 150 mk. Ogł. 
drobne po 200 m. 
za wyraz, tłust. 
druk. podwójnie 
Najmn. ogł. 2000 
mk. Dla zagrań, 
ceny o 200 proc. 
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Zamykając oddział Włocławski rozpoczynamy jednotygodnio»ą wielką likwidacyjną

WYPRZEDAŻCeny zniżone od 30-50%

Garnitury od 150.000 mk. — Palta letnie i jesienne od 100,000 mk.
Wytwórnia ubiorów męskich

W A C Ł A W  M I E S Z A L S K I
Włocławek, W arszawska 15.

Ceny zniżone od 30-50°/°

Spodnie od 15.000 mk.

POLSKI SYNDYKAT OGRODNICZY
HURTOW Y HANDEL OWOCAMI, W A R ZY W A M I 1 FABRYKI TYCHŻE PRZETWORÓW

Centrala: Kopernika 30, Warszawa
Oddział, fabryczne i handlowe: w Włocławku, Płocku, Drobinie, Ciechanowie, Grójcu. 

Agentury* w Łodzi, Katowicach, Sosnowcu, Krakowie i Wolsztynie.
melady nowhłła *C* Dział 11 Przetwory owocowe: gruszki i jabłka suszone, śliwki suszone, mar-

a« lJ?OW1<Wa‘ Dzif l ***• owocowe: moszcze owocowe, soki owocowe. Dział IV. Owoce kondvsnwatif*
. > arzane w  cukrze. Dział V . Kapusta i ogórki kiszone, warzywa suszone, purć pomidorowe i t fp .

Niniejszym zawiadamiamy, że wpłaty na akcje Synd. Ogrodniczego przyjmowane będą 
do dnia 15 czerwca — po powyższym terminie wpłaty ustalone będą w relacji złotego

polskiego. s
Bmro mieści się w  hotelu „Victoria” pokój Na 8 Cz. Tomaszewski, kierownik Polskiego

Syndykatu Ogrodniczego oddziału w  Wocławku.

Echo grudniowe.
Jeszcze padają strzały z powodu 

wypadków grudniowych w Warszawie. 
Nietylko karabinowe — z kulomiotów 
dziennikarskich, ale i działowe — z 
dział książkowych.

Wypadki to były historyczne pierw­
szego rzędu. I długo jeszcze opinja. 
polska będzie się niemi zajmowała 
żywo, zanim przejdą wyświetlone 
wszechstronnie i gruntownie do Hi- 
storji. Nie. Nie do jednej, ale do 
dwóch Historji: prawicowej i lewico­
wej. I między niemi walka nie usta­
nie, aż chyba Sąd Ostateczny rozdzieli 
wyraźnie prawicę i lewicę i rozsądzi 
roznamiętniającą obozy sprawę nieod­
wołalnie, ze sprawiedliwością bez­
względną.

Na czasie więc jeszcze będzie po­
dać przyczynek do jej wyświetlenia. 
Bo nie wiem, czy został on przez ko­
gokolwiek i gdziekolwiek odkryty 
i przystosowany.

Chodzi o zabójstwo pierwszego 
Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej.

Przeglądałem po raz może już 
setny słynne Protokuły Mędrców Sy­
jonu. Bo polak powinienby bodaj na­
uczyć się ich na pamięć, aby mógł 
stale w ich świetle oceniać wypadki 
bieżące.

Traliłem na protokuł XIX-y. Padła

Kancelaria 8-io klas. Gimnazjum 
Żeńsk. Humanist.

Janiny Steinbokówny
we Włocławku, ul. Kopernika 5

zawiadamia, że egzaminy wstępne, systemem lekcyjnym pro­
wadzone, trwać będą w ciągu sześciu dni od 1 8 do 23-go 
czerwca włącznie. Uczenice powinny stawić się do egzami­
nów dn. 18 czerwca o godz. 9-ej rano, po uprzedniem za­
pisaniu się i złożeniu metryki i świadectwa szczepienia ospy.

Przyjezdne kandydatki w ciągu egzaminów mogą korzy­
stać z mieszkania wraz z całkowitem utrzymaniem w inter­
nacie przy gimnazjum.

II termin egzaminów dla nowowstępujących będzie 
ogłoszony po wakacjach.

zeń błyskawica na tragedję grudniową 
i na walkę obozów, która po niej na­
stąpiła.

Czytajmy, czytajmy!
„Chcąc przestępców politycznych 

pozbawić nimbu bohaterstwa, bę­
dziemy ich sadzali na ławie oskarżo­
nych obok złodziei, morderców i in­
nych brudnych i wstrętnych przestęp­
ców. Wówczas, w umysłach ogółu, 
pojęcie takich przestępstw zjednoczy

się z pojęciem haniebności wszelkich 
innych. W wyniku, wszystkie będą 
pogardzane jednako.”

To sobie Mędrcy Syjonu zapowia­
dają. gdy uzyskają taką przewagę po­
lityczną, kiedy zamachy zwrócą się 
przeciw działaczom i dostojnikom, 
idącym na rękę planom mocarstwa 
bezimiennego.

I spełniło się to już na ś. p. Nie­
wiadomskim, przedewszystkiem w ata-

kach prasy lewicowej przeciw niemu 
i jego czynowi.

Ale ta sama prasa, i u nas i wszę­
dzie indziej, reklamowała zabójstwa 
polityczne, dokonywane na przedsta­
wicielach „czarnej reakcji” . To jej 
zachowanie się, wyjaśnia nam passus 
następny:

„Reklamowanie przestępstw poli­
tycznych. Usiłowaliśmy i, o ile się 
zdaje, osiągnęliśmy to, że goje nie 
odgadli takiego sposobu walki z intry­
gami. W tym celu, w prasie i prze­
mówieniach, pośrednio zaś nawet 
w rozsądnie ułożonych poręcznikach 
historji, reklamowaliśmy męczeństwo 
przestępców politycznych, poniesione 
za ideę pomyślności powszechnej (I). 
Reklama ta pomnożyła szeregi wol- 
nomyślnych i znęciła tysiące gojów 
do szeregów naszego inwentarza ży­
wego (!!!).“

Jakże jasno czyni się w głowie go- 
jowskiej od tych rewelacji!

Są dwie Historje. Tak. Lecz jedna 
z nich jest pseudo - historją, fabryko­
waną na poczekaniu na użytek naj­
głupszych z pośród gojów — gojów 
lewicowych.

. Ch.

Ogłaszajcie się 
w Słowie Kujawskiem.
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ukończeniu, dwa nowe przęsła zamó­
wione).

Most na Prośnie pod Kaliszem na 
tymże szlaku, długość ok. IOO metr. 
Termin wykończenia w czerwcu r. b.

Most na Nerze pod Łodzią na tym 
że szlaku, długość ok. 69 m.

Most na liwcu pod Łochowem na 
szlaku Warszawa — Wilno. Wykoń­
czony ma być na jesieni.

Most na Bugu pod Modlinem (na 
ukończeniu).

M .st na Pilicy na szlaku Kielce 
Częstochowa, długość ok 55 metrów.

Most na Węglance na szlaku Skar­
żysko — Koluszki. Cztery przęsła 
źel.-betonowe; ogólna długość ok. 50 
metrów.

Wielki most na Wiśle pod Sando­
mierzem na szlaku Skarżysko — So­
bolew, długość ok. 634 metr. Na prze 
dłużeniu tegoż szlaku jeszcze trzy 
rnosty na Taszminówce (ok. 96 metr. 
dł.), na Przepaści (ok. 15 na. dług.) 
i na Kamiennej (ok. 67 metr. dł.)

Most na Wieprzu na szlaku Dę­
blin — Lublin, ok. 168 metr. dług.

Most na Bystrzycy na szlaku Lu­
blin — Łuków ok. 53 metr. dł.

Na szlaku Rejowiec — Bełżec ma 
być również zbudowanych kilka wia 
duktów zastępujących nasypy: jeden 
na 152 metr. dł., drugi na 173 metr., 
trzeci na 212 metr. i czwarty na 322.

Most na Horyniu na szlaku Sar 
ny — Łuniniec jest już gotów, wykoń- _ 
cźany natomiast jest most 306 metr. j 
długości na Prypeci.

W obrębie dyrekcji kol. wileńskiej j 
odbudowane będą w r. bież. następu- jj 
jące mosty: ^

na Nietupie na szlaku Czeremcha— 
Wołkowysk ok. 46 metr. dł. na 
Szczawie na szlaku Wołkowysk Bara- 
nowicze 83 metr. dł., na Dzitwie (szlak 
Lida — Baranowicze) na 56 metr. dł. 
i na tymże szlaku most na Jeziorance 
156 metr. dł. na Leśnej lewy tor mostu 
na szlaku Czeremcha — Brześć ok. 
120 m. dł.; na Muchawcu i na Uharce 
na szlaku Brześć — Chełm — pierw­
szy na n o  m. dł., drugi na 35 m. dł. 
trzeci most na Szczarze na szlaku 
Baranowicze — Brześć 83 m. dl., na 
Jasiołdzie (między Żabinką iŁunińcem) 
60 metr. długi; na Supraśli (między 
Warszawą i Grodnem) 73 m. dł.; na 
Wilji na szlaku Polock — Mołodeczno 
74 m. dł.

Koleje małopolskie (prócz dyr. kra- 
„ kowskiej, która uszkodzeń niema) 

otrzymają następujące mosty:
Na szlaku Lwów — Podwołoczy- 

ska dwa — na Serecie 38 m. dl. i na 
Chodorówce 38 m. dł. Na szlaku Prze-

Imyśl — Łupków cztery: na Wiarze, 
na Wyrwie, na Sanie (n o  m. dł.) i na 
Osławię.

Na szlaku Chyro w — Stryj trzy 
; dwa na Skwiąźu i jeden na Dniestrze 

(ten ostatni na 135 m. dł.).
Na szlaku Stryj — Stanisławów 

trzy: na Świecy (37 m. dł.), na Łuk- 
wie (32 m. dł.) i na Łukwicy (32 m. 
d ł). Wielki most na szlaku Lwów— 
Niepołukowce pod Jezupolem na 
Dniestrze (ok. 300 metr. dług.) oraz 
dwa wiadukty na szlaku Stanisławów— 
Woronienka: jeden „Niemakowski“
36 metr. dł. i drugi „Poradczyn“ 45 
metr. długości.

Dyrekcja śląska, poznańska i gdań­
ska zniszczeń w mostach nie miały.

C o  niesie dzień?

Ś. p. Antoni Skrzynecki
(Werytus).

W ubiegły piątek, dnia 8-go czerw­
ca r. b., zmarł nagle w Czeladzi pod 
Sosnowcem nestor dziennikarzy kato­
lickich i pisarzy antysemickich w Pol 
sce, przyjaciel ś. p. Jana Jeleńskiego 
i ś. p. Jeske - Choińskiego — Antoni 
Skrzynecki (Werytus).

Urodzony w r. 1853 z rodziny zie­
miańskiej (był stryjecznym wnukiem 
generała Skrzyneckiego), po ukończę 
niu szkoły średniej poświęcił się po­
czątkowo stanowi duchownemu. Wstą­
pił też do seminarjum w Warszawie, 
gdzie był kolegą J. E. ks. bisk. Zdzito- 
wieckiego. Nie czując jednak powoła­
nia do kapłaństwa, młodzieniec po głę­
bokiej rozwadze przeszedł na wydział 
filozoficzny Uniwersytetu Jagielloń­
skiego, który ukończył w r. 1876. za­
ślubiając jednocześnie p. Marję z Gor- 
czyckich Skawińską. Studja w semi­
narjum nie pozostały bez wpływu na 
umysłowość A. Skrzyneckiego, który 
posiadł gruntownie łacinę i rozległe 
wiadomości z zakresu nauk teolo­
gicznych.

Obdarzony wybitnym talentem lite­
rackim, jeszcze w czasie pobytu na 
uniwersytecie zamieszczał młodzień­
cze utwory w pismach krakowskich. 
Następnie wydał zbiór swoich nowel 
we Lwowie. Przeniósłszy się do War­
szawy, pisał do »Kurjera Warszaw­
skiego« (za redakcji Szymanowskiego), 
»Wędrowca«, którego to pisma był 
przez kilka lat redaktorem, »Kurjera 
Codziennego« i »Wieku«. Przed laty 
30 zerwał jednak zupełnie z lawiru­
jącą, oportunistyczną prasą warszaw­
ską i utwory swoje odtąd zaczął u- 
mieszczać tylko w pismach wyraźnie 
katolickich, jak: »Rola«, »Dziennik dla 
Wszystkich«, »Polak - Katolik«, »Po­
siew«, »Kronika Rodzinna«, »Gazeta 
Kościelna« we Lwowie, »Swój do 
Swego« i w. i.

Podczas wojny był, wraz z niżej 
podpisanym, redaktorem »Kurjera 
Zagłębia» w Sosnowcu, a następnie 
włocławskiego »Słowa Polskiego«, 
które opuścił przed paru laty wsku­
tek podeszłego wieku.

Zamieszczał we wspomnianych 
wyżej pismach liczne artykuły, felje- 
tony i rozprawy polemiczne pod róż- 
nemi pseudonimami, znanemi dobrze 
szerokim warstwom duchowieństwa i 
świeckiej inteligencji katolickiej, jak: 
Weiytus, Zbigniew Kościesza, Bole­
sław Szymański, Imci Pan Grzmotni- 
cki, Stary Matus, Bogusław Bicz.

Z większych powieści, napisanych 
przez ś. p. A. Skrzyneckiego, wymie­
nić trzeba: »Wierzę w Boga», »Spi­
ritus fiat», »Skarby Jasnogórskie» i 
»Pod czerwoną maską». Napisał też 
cały szereg broszur agitacyjnych, 
zwalczających t. zw. zaraniarstwo, so­
cjalizm, masonerję, żydostwo, marja- 
wityzm. Broszury te wydane zostały 
w miljonach egzemplarzy nakładem 
znanego działacza katolicko społecz- 
nego, ks. prałata Ignacego Kłopotow 
skiego.

Ostatnie lata sędziwy pisarz-pole 
mista katolicki spędził z żoną w do­
mu rodzinnym najbliższych krewnych 
pp. Tyblewskich, w spokoju, zdała 
od zgiełku pracy dziennikarskiej wni­
kając w siebie i przygotowując się 
do Żywota Wiecznego, który dla nas 
wszystkich jest głównym celem.

Zwłoki ś. p. Antoniego Werytusa 
Skrzyneckiego spoczęły onegdaj w 
poniedziałek na cmentarzu w Sosno 
wcu. Pogrzeb odbył się przy licznym 
udziale kapłanów z całego Zagłębia 
Dąbrowskiego.

Niech odpoczywa w Chrystusie, któ 
rego chwałę za życia szerzył, zwalcza 
jąc dzielnie piórem wrogów Kościoła!

Tadeusz Fopp.

Budujemy mosty.
Departament budowy ministerjum 

kolei żel. ma w roku bież. -bądź wy­
kończyć, bądź odbudować, bądź wresz­
cie naprawić następujące mosty na 
polskich koiejach państwowych (po 
dajemy tylko ważniejsze).

Most na Warcie pod Sieradzem 
na szlaku, kaliskim (filary są już na

Dz i ś :  Antoniego zPadwy 
Słów.: Chytromira. 

Jutro: Bazylego biskupa. 
Wschód słońca o g. 3.30 
Zachód o g. 19.49 
Wsch. księżyca o g. 3.14 
Zachód o g. 18.32

Podziękowanie. Komitet odbu 
dowy kaplicy św. Kazimierza w Ka­
tedrze Włocławskiej, składa serdeczne 
podziękowanie firmie Jan Klabecki za 
ofiarowane dwa korce wapna i pół 
beczki cementu do odbudowy kapli­
cy. Komitet ufny w ofiarność na­
szego społeczeństwa, przystępuje do 
odbudowy pod nadzorem architektów 
stosując się ściśle do pierwotnej bu­
dowy.

Poświęcenie tablicy ś. p. M i­
ch liny M asłow skiej. W czwartek 
dnia 14 b. m. w kościele OO. Refor­
matów o godz. 9-ej rano, odbędzie s ę 
poświęcenie tablicy wmurowanej ku 
uczczeniu ś. p. Michaliny Masłowskiej, 
na które znajomych i życzliwych ś. p. 
zmarłej zapraszają

byłe uczenice.

Z  R ady M iejskiej. Prezydium 
Rady Miejskiej prosi pp. Radnych 
i Członków Magistratu o przybycie na 
posiedzenie Radv Miejskiej do Magi­
stratu we czwartek dnia 14 czerwca 
1923 r. o godz. 8 wiecz.

Oddział T-wa „Rozwój“ w Nie­
szawie. Jak się dowiadujemy w dniu 
5-go b. m. dyrektor województwa Kie­
leckiego p. E. Zajączek w Nieszawie 
w sali domu ludowego wygłosił odczyt 
n. t. „Niebezpieczeństwo żydowskie*, 
poczem założono tam oddział Tow. 
Rozwoju Życia Narodowego.

Strajk. W dniu ii-go b. m. cze­
ladnicy krawieccy żydzi zastrajkowali, 
żądając 30% podwyżki.

Zmiana własności. Nierucho­
mość przy ul. Stodólnej Nr 30 aktem 
rejentalnym nabył w tych dniach żyd 
Finkelsztein.

L ikw idacja . W tych dniach zo- 
zostały zlikwidowane kooperatywa 
i piekarnia kolejowa.

Zakaz sprzedaży alkoholu.
Ukazało się rozporządzenie, zabrania­
jące sprzedaży alkoholu od IX do 26

czerwca włącznie z powodu poboru 
rocznika 1902.

Z  teatru. W środę £3-go i w 
czwartek 14 go b. m. odbędą się dwa 
przedstawienia zespołu artystów teatru 
»Polskiego« i »Rozmaitości« z War­
szawy z Snarską, Łuszczewskim i Pie­
karskim na czele. Odegrane zostaną 
najnowsze sztuki repertuaru warszaw­
skich teatrów, a mianowicie: »Syn 
Casanovy« i »Moja Panna Mama«. 
Bilety są do nabycia w księgarni p. 
Neumana.

Kiedy ma się grać hymn na­
rodowy? Aby śctśle określić okolicz­
ności, w których może być wykonany 
hymn narodowy, władze wojskowe 
mają wydać rozporządzenie, szcze 
gółowo omawiające tę sprawę. Miano ■ 
wicie: orkiestry wojskowe będą wy­
konywały hymn narodowy dla po 
witania, przy uroczystych przyjęciach 
prezydenta Rzeczypospolitej, ministra 
spraw wojskowych, marszałka Polski, 
szefa sztabu generalnego, szefa ad­
ministracji, inspektorów armji, gen.- 
inspektorów, przedstawicieli państw 
obcych. Dalej: hymn narodowy ma 
być wykonywany przy odbieraniu ra­
portu od oddziałów przez wyszczegól­
nionych powyżej dostojników (z wy­
jątkiem przedstawicieli mocarstw ob­
cych), przy dekorowaniu orderem 
»Virtuti Militari«, w szczególnych wy­
padkach, przewidzianych w specjal­
nych rozkazach Min. Spraw Wojsk.

Oplata za telegramy zagrani­
czne uległa zmianie. Ministerjum 
poczt i telegralów zawiadomiło pod­
władne urzędy, że od 10 czerwca r. b. 
lrank złoty będzie się równał n,ooo 
mk. polskim. W zależności od tego 
ekwiwalentu będzie pobierana opłata 
za telegramy zagraniczne. Powyższy 
ekwiwalent stosowany będzie do Wę­
gier i Rumunji.

Podwyżki taryfy kolejowej nie 
będzie. Ministerjum kolei zajęte jest 
obecnie zbieraniem materjału, mają- 
cego połużyć za podstawę do rewizji 
t ryfy kolejowej. Taryfa ta, wobec 
zróżniczkowania życia gospodarczego 
w naszem państwie, powinna być — 
zdaniem władz miarodajnych — ści­
ślej sprecyzowana, by dokładniej u- 
względnić ostatnio ujawnione ukształ­
towanie się stosunków ekonomicznych

A
Wielebnemu Ks. ANTONIEMU 

BOGDAŃSKIEMU, ukochanemu Ko­
mendantowi Chorągwi włocław­
skiej, najserdeczniejsze życzenia 
w dniu Imienin z głąbi serca 
składają

HARCERSKIE HUFCE 
W CHODCZU.

13 czerwca 1923 r.
___________________ V
państwa. Materjały te czerpane prze­
ważnie ze sfer przemysłowo - handlo­
wych, będą rozważane w przyszłym 
miesiącu. Do tego czasu żadna zmia­
na w taryfach towarowych przewi­
dziana nie jest. Odnośnie taryf oso­
bowych władze kolejowe rozpatrują 
obecnie zbierane przez departament 
finansowy ministerjum kolei dane, do 
tyczące frekwencji ruchu osobowego. 
Istnieją pewne nie potwierdzone zresz­
tą dokumentalnie dane, że lrekwencja 
ta mimo sezonu wyjazdowego nieco 
spadła, skutkiem czego podwyżka» 
taryf osobowych również uznana jest 
przez władze kolejowe za niewskazaną.

Z  Sądu. Dnia 11 czerwca w są­
dzie okręgowym na ławie oskarżonych 
zasiedli Albę Chyber, Stanisław Przy- 
chocki, Marjanna Piotrowska i Nome 
Katz, oskarżeni o dokonanie rabunku 
przy ul. Kilińskiego. Swego czasu 
donosiliśmy już o wyrwaniu Annie 
Szychowej paczki, zawierające! różne 
rzeczy. Sąd po przesłuchaniu 7 
świadków skazał Albę Chybera i Sta­
nisława Przychockiego na 4 ry lata 
domu poprawczego, zaś Mariannę 
Piotrowską i Nome Katz uniewinnił.

Skład sądu stanowili sędzia prze­
wodniczący Szalewicz, asys. Dulski i 
Piaszczyński, oskar. podprok. Olszew­
ski, obrony Piotrowskiej i Katzównej 
podjął się obr. p. Tomaszewski.

Z  targu. Z powodu niesprzyja­
jącej pogody w dniu wczorajszym, targ 
był tak mały, że na placu gen. Dą­
browskiego widziano zaledwie kilka 
przekupek z nabiałem i zielenią. Ceny 
na nabiał były następujące: Masło
9—10 tys. mk., jaja 7—8 tys. mendel, 
mleko 1000 mk. kwarta.

Ostrożnie z doniczkami. Oneg­
daj spadła z balkonu domu M  n  
przy ulicy Piekarskiej doniczka, na 
szczęście przechodzeń zdołał w porę 
się usunąć. Hodownicy kwiatów bal­
konowych winni dobrze umocowywać 
doniczki.

Wyrodna matka. Posterunkowy 
policji .Na 1701 wykrył w dniu 9 b.m. 
zwłoki noworodka zakopane w polu. 
Jak ustaliło śledztwo wyrodną matką, 
która dopuściła się dzieciobójstwa 
jest 20 letnia Janina Andrzejewska, 
zamieszkała we wsi Pauliay, gm. Rusz- 
kowo, nieszawskiego powiatu.

Awanturnicy. W ub. niedzielę 
wszczęli pomiędzy sobą awanturę, 
będący w stanie nietrzeźwym, Stefan 
Kostecki, Józef Adwentowski i Zyg­
munt Ausburger w ogrodzie Saskim 
o kobietę. Awantura zwabiła szereg 
widzów oraz posterunkowego 3SS 355Ł 
który zażądał by awanturnicy się ro­
zeszli. Ci jednakże rzucili się na po­
licjanta, usiłując go rozbroić. Z a­
alarmowana gwizdkiem policja, przy­
biegła na pomoc broniącemu się po­
sterunkowemu i awanturników za­
aresztowała, którzy odpowiedzą przed 
sądem za zakłócenie spokoju pu­
blicznego.

RYNEK PIENIĘŻNY.

WARSZAWA, 12. VI.
Funt angielski 333-coo
Dolar 71-475
Frank szwajcarski 13.000
Frank francuski 4.650
Korona czeska 2 155
Korony austrjackie (ioo) 98.00
Marka niemiecka 0.87
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Rewolucja w Bulgarji.
Jak się odbył zamach.

WIEDEŃ 11. 6. Pat. >Neue Freie 
Presse« donosi z Sofji: zamach był 
przeprowadzony po mistrzowsku. Dn. 
9 go rano zaalarmowano uczniów 
szkoły kadeckiej w Sofji, którzy ob- 
sadzili wszystkie posterunki politycz 
czne, poczem aresztowano ministrów. 
Z  kolei obsadzono pocztę, urząd te­
legraficzny, dworce kolejowe, oraz 
najważniejsze punkty miasta. Roz­
brojenie wojska przeprowadzono łat­
wo; tylko w kilku wypadkach żołnie­
rze stawiali bezcelowy opór.

W ciągu półtorej godziny zamach 
został dokonany i Stamboliński, t 
zapowiedział,że będzie rządził 2olat, zo­
stał usunięty ze swego stanowiska.
0  godz. 2-ej prof. Ćzanków, jako 
mandatarjusz komitetu rewolucyjnego 
udał się do króla, który wysłuchał 
sprawozdania, uznał konieczność zmian
1 o godz. 3-ej po północy podpisał 
trzy dekrety, dotyczące d-misji gabi­
netu Stambolińskiego, mianowania 
nowych ministrów, oraz rozwiązania 
parlamentu.

Przewrót dokonał się bez przeszkód 
i bez ofiar. Dzisiaj miasto ma wygląd 
normalny. Wczoraj ludność urządziła 
manifestacje przed gmachem parla­
mentu. Nastrój wśród ludności jest 
optymistyczny.

Akcja przeciw Stambolińskiemu 
była przeprowadzona głównie przez 
oficerów rezerwy. Dyrektor policji 
sofijskiej został podczas przewrotu 
aresztowany. Gdy mu powiedziano, 
że miasto jest w rękach rewolucjoni­
stów, oświadczył, że wytrwa na swoim 
posterunku, aż do śmierci. Wkrótce 
potem zastrzelono go z rewolweru.

Stamboliński zdołał uciec, gdyż 
był wcześnie o zamachu ostrzeżony. 
O jego dalszym losie nic dotąd nie- 
wiadomo.

GRAZ, 12.6. (Pat.) »Tages Post« 
donosi z Białogrodu, że według wiaro- 
godnych informacji oczekują tam wy­
buchu wojny domowej w Bulgarji mię­
dzy Stambolińskim i rewolucjonistami.

trzygnięto na korzyść budowy nowej 
plebanji.

Uchwała zapadła jednomyślnie. 
Materjał już zakupiony wartości 40 
miljonów ofiarowano parafji. Na za­
kupienie reszty materjałów uchwalo­
no po 3 tysiące z morgi. Kto nie 
płacił składek na remont budynków, 
zburzonych przez burzę po tysiąc 
marek i dobrowolnej składki na ple- 
banję po tysiąc mk. ma wpłatę usku­
tecznić jaknajprędzej a nowa składka 
trzytysięczna będzie wpłacona na I 
października roku bieżącego.

Na wniosek Proboszcza wybrano 
do pomocy dozorowi kościelnemu 
komitet budowlany i komisję rewi­
zyjną.

Do komitetu weszli na przedstawie­
nie Proboszcza: pp. Irena Haackowa 
właśc. dóbr Dembice, Kazimierz Gro- 

deki właściciel Sokołowa, Jan Hoff 
man młyna i gospodarz Siani-
sław -nający się na dobrem
i pięknem budowaniu. Do komisji 
rewizyjnej powołano: pp. Gabrjela
Szałwińskiego, właściciela Lijewa 
i Józefa Szmajdę, gospodarza z So­
kołowa.

Komitet budowy według orzecze­
nia zebranych wraz z Proboszczem 
i dozorem kościelnym w osobach pp. 
Antoniego Ulewicza, Tomasza Krzesiń- 
skiego i Adama Szarwasa, gospodarzy 
ma się zająć zgromadzeniem reszty 
materjałów i wybudowaniem odpo­
wiedniej plebanji.

Ponieważ materjałów na budowę 
plebanji prawie wystarczy, oprócz 
drzewa, którego zabraknie 30 metrów 
sześciennych, przeto uważam, że ko­
mitet łatwo wywiąże się ze swego 
zadania, a parafię nie obciąży nad- 
miernemi składkami, gdyż budowa 
rozpocznie się w roku 1924, a we 
wnętrzne urządzenie można rozłożyć 
na parę lat.

Uczestnicy opuszczali salę ze­
brania zadowoleni. Zobopólna zgo­
da, niezważanie na osoby i pod­
porządkowanie się słusznym wywo­
dom sprawiły, że nareszcie w Kruszy­
nie stanie dom dla Proboszcza i dla 
Wikarego pod jednym dachem. 
Zacnym parafjanom kruszyńskim 
cześć.

Ks. Załuska.

TELEGRAMY.
Hakatyzm nawet 

w kościele.
GDAŃSK, 12.6. (Pat). Na ostatniem 

posiedzeniu rady naczelnej gminy pol­
skiej w Gdańsku, krytykowano ostro 
stosunki, panujące w dziedzinie koś­
cielnej w Gdańsku. Stosunki te za­
ostrzają się coraz bardziej, gdyż du­
chowieństwo niemieckie zajmuje coraz 
bardziej wrogie stanowisko wobec 
potrzeb religijnych ludności polskiej. 
W roku bież. niedopuszczo nawet do 
odprawienia nabożeństw majowych 
polskich, ani też procesji Bożego 
Ciała. Proboszczowie niemieccy grożą 
dalszem ograniczeniem nabożeństw 
polskich i przestawiają je na godziny, 
które nie odpowiadają potrzebom lu­
dności polskiej. Wobec powyższego 
odbędzie się w Gdańsku w najbliższym 
czasie wielki wiec publiczny w celu 
zaprotestowania przeciw tym nieby­
wałym stosunkom w dziedzinie koś 
cielnej.

j We Włoszech o Polsce.
RZYM, 12. 6. W piątek wygłosił 

Mussolini w Senacie expose, w któ- 
rem oświadczył:

„Inicjatywa, powzięta przez Wło­
chy, ostatecznego ustalenia granic 
Polski jeszcze więcej zacieśniła wę­
zły serdecznej przyjaźni, łączącej od 
wieków oba kraje“ .

Półurzędowy dziennik „Messagero" 
nawiązując do tego oświadczenia, 
pisze dzisiaj:

„Uznanie dla Włoch wzrosło w 
Polsce, ponieważ rozumna polityka 
włoskiej inicjatywy dała tej awangar­
dzie kultury łacińskiej, jaką jest Pol­
ska, pełne zadosyćuczynienie w spra­
wie granic i Galicji Wschodniej“ . \

I inne pisma z przyjaźnią dla Pol­
ski wspominają to oświadczenie Mu- 
ssolini’ego.

Po przyznaniu Niemcom 
kopalni Delbriicka.

Z Kruszyna,

Trzeciego czerwca pod przewodnic­
twem wójta Nowakowskiego odbyło 
się w Kruszynie zebranie paraf jalne. 
Najważniejszym punktem obrad była 
sprawa budowy plebanji.

Obrady trwały kilka godzin, gdyż 
chodziło o roztrzygnięcie, czy bu­
dować nową plebanję, czy odrestauro­
wać i odpowiednio rozbudować starą, 
najgorszą w okolicy Włocławka.

Ostatecznie stanęło, aby wybudo­
wać nową plebanję. Obecni na ze­
braniu parafjanie okazali bardzo dużo 
dobrej woli, czemu trzeba zawdzięczać, 
że sprawa budowy wzięła obrót 
pomyślny.

Przeważna część parafjan prze­
świadczona, że wcześniej czy później 
zajdzie potrzeba budowy, aby przy­
śpieszyć pomyślne rozwiązanie spra­
wy już od 3 września roku zeszłego 
zaczęto dobrowolnie składać na ręce 
Proboszcza po tysiąc marek z morgi 
na materjały budowlane. Za złożone 
w ten sposób pieniądze Proboszcz 
zakupił 32 metrów sześciennych 
drzewa, 60 tysięcy cegły, i 150 korcy 
wapna.

Gdy głosy się dzieliły za i przeciw 
budowie i tych ostatnich było o 5 
więcej, wtedy wystąpił jeden z prze­
głosowanych i oświadczył, że materjał 
zakupiony musi iść na licytację i su­
ma otrzymana będzie własnością tych, 
którzy dawali składkę dobrowolną. 
To powiedzenie poparte wnioskiem 
innego uczestnika zebrania, że przy 
istniejącym materiale za 80 miljonów 
podejmuje się wybudować nową 
plebanję, jeżeli pieniądze otrzyma 
w ciągu dwóch tygodni sprawę roz-

Przedstawiciele Nad­
renii za wypełnieniem 

głównego zadania 
Francji*

LYON, 12.VI. (Pat). Na zebraniu 
polityków i burmistrzów palatynu ba­
warskiego, odbytem w Landau, po­
stanowiono bez względu na różnice 
partyjne, domagać się od Rzeszy za­
rządzenia w sprawie biernego oporu 
w zagł. Ruhry i w Nadrenji.

Paderewski w Paryżu.
PARYŻ, 12.6, — Paderewski grał 

w sobotę w ogromnej sali Teatru Cha- 
telet wobec sali do ostatniego miej­
sca wypełnionej. Paryż zgotował mu 
przyjęcie oddawna dla nikogo tu nie­
widziane. Obecny był Prezydent Re­
publiki p. Millerand, członkowie Rzą­
du, bardzo wielu posłów, senatorów, 
polityków, dyplomaci, cały świat li­
teracki i artystyczny. Gdy Padere­
wski pojawił się cała sala jak jeden 
mąż, zgotowała mu żywiołową owację, 
która w nieustannych wybuchach i 
nawrotach trwała dobry kwadrans. 
Następnie grał Paderewski Bethoyena 
tak, że wykonanie uznano za bezprzy­
kładnie wspaniałe. Publiczność w 
uniesieniu prosiła, by Paderewski grał 
jeszcze i w ten sposób skłoniono go 
do czterokrotnego jeszcze grania. 
Uniesienie, które ciągle wzrastało, do­
szło pod koniec do nieopisanego na­
pięcia wśród okrzyków: Niech żyje 
Paderewski, niech żyje Polska!

KATOWICE, 12. 6. Wiadomość 
o przyznaniu Niemcom przez Komi­
sję Graniczną we Wrocławiu szybów

1 Delbriicka i Makoszowa wywarła na 
polskim Śląsku ogromne wzburzenie 

\ • szczególnie wśród robotników na tym 
punkcie pogranicznym pow. Zabrskie- 
go, gdzie szyby te się znajdują. Do 
ostatniej chwili spodziewano się, żeI I kopalnia ta przyznana zostanie Pol­
sce, a to ze względu na to, że 80 
proc. pokładów węglowych tej kopalni 
znajduje się po stronie polskiej, a 
przeważna część robotników również 
ze '.strony polskiej pochodzi. Robo- 

t tnikorn tym grozi obecnie pozbawie­
nie pracy.

Związek Powstańców powziął bar­
dzo stanowczą rezolucję w sprawie 
tej kopalni oświadczając, że powstań­
cy nigdy z tym laktem się nie po­
godzą.

Minister Jugosławji 
o Polsce.

BIAŁOGRÓD. PAT. Minister 
spraw zagranicznych Ninczycz w prze­
mówieniu w sprawie polityki zagra­
nicznej, poruszając sprawę Małej 
Ententy oświadczył między innemi: 
Polska idzie zgodnie z małą ententą, 
aczkolwiek nie jest bezpośrednio za 
interesowana w utrzymaniu stanu 
rzeczy, stworzonego przez traktat 
w Trianon. Jednak Polsce zależy 
natem, aby waiunki traktatów poko­
jowych zachowały pełną wartość,

i aby stosunki w Europie środkowej 
nie zostały zakłócone przez realizację 
jakichkolwiek awanturniczych planów. 
Dlatego też niepodobna mówić o ma­
łej entencie, nie wymieniając Polski. 
Mała ententa oraz Polska stworzyły 
sobie w Europie trwałe stanowisko 
ku pożytkowi tych narodów, które 
po ciężkich doświadczeniach wojen­
nych pragną powetować w pokojowej 
pracy poniesione dotkliwe ofiary.

List do instytucji 'paiisfwowych, 
społecznych i samorządowych.

Fachowe organizacje oświatowe 
i społeczne: Centralne Biuro Kursów 
dla dorosłych, Dział Oświaty Centr. 
Związku Kółek Rolnicz., Wydział 
Propagandy Związku Polskich Sto­
warzyszeń Spożywców i Związek Bi­
bliotekarzy Polskich mają zamiar 
w najbliższym roku szkolnym (1923/24) 
zorganizować roczny wyższy kurs 
pracy społecznej i oświatowej.

Celem Kursu jest przygotowanie 
instruktorów oświaty pozaszkolnej miej­
skich i powiatowych, w szczególnoś­
ci zaś:

1. Kierowników kursów dokształ­
cających dla dorosłych i młodzieży 
dorastającej,

2. Kierowników bibliotek po­
wszechnych,

3. Kierowników domów ludo­
wych,

4. Kierowników wydziałów oświa­
towych kooperatyw i związków za­
wodowych,

5. Kierowników społecznych in­
stytucji oświatowych.

Kurs rozpocząłby się w połowie 
września 1923 r., zakończył — wy­
cieczką oświatową zagranicę — 
w czerwcu 1924 r.

Na Kurs przyjmowani być mogą 
słuchacze z wykształceniem conaj- 
mniej średniem (matura gimnazjalna 
lub seminaryjna) i praktyką oświatową. 
Kandydaci powinni przedstawić po­
lecenia instytucji delegującej z pracy 
organizacyjnej.

Po złożeniu egzaminów otrzyma­
liby uczestnicy świadectwa. Opłata 
za Kurs obliczona jest na 30 zl. p., 
płatna w 2*ch ratach.

W celu uzyskania bursy dla słu­
chaczów i ułatwień aprowizacyjnych 
poczynione już są starania.

Dla zorjentowania się w ilości 
kandydatów potrzebne są następujące 
wiadomości, o które uprzejmie pro­
simy.

1. Czy w roku szkolnym 1924/25 
instytucje będą rozporządzać posada­
mi w wyżej wymienionych działach 
i jakiemi?

2. Czy znaleźliby się na miejscu 
odpowiedni kandydaci na Kurs i ilu?

3. Czy instytucja może udzielić 
stypendjum w wysokości wynagro­
dzenia państwowego urzędnika VIII 
kategorji na 1 rok — z zobowiąza­
niem 2 letniej pracy — kandydatom 
swoim, lub kandydatom organizatorów 
Kursu?

Odpowiedzi prosimy nadsyłać de 
dn. 20 czerwca pod adresem: Centr. 
Biur© Kursów dla dorosłych, War­
szawa, ul. Krucza 21.

Brak osób, fachowo przygotowa­
nych do pracy w dziedzinie oświaty 
pozaszkolnej i konieczność oparcia 
tej pracy na ludziach, całkowicie za­
wodowo jej się poświęcających, każe 
nam ufać, że projekt zorganizowania 
»Rocznego Wyższego Kursu Pracy 
Społecznej i Oświatowej« spotka się 
z naleźytem zrozumieniem i poparciem 
społeczeństwa.

Centralne Biuro Kursów dla do­
rosłych,

Dział Oświaty Centralnego Związ­
ku Kolek Rolniczych,

Wydział Propagandy Związku 
Polskich Stowarzyszeń Spo­
żywców,

Związek Bibliotekarzy Polskich„

%
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KILKUWIERSZÓWK
Z POLSKI I O POLSCE.

X Wczoraj odbyła się w Pozna- 
niu uroczystość przeniesienia zwłok 
ś. p. Karola Marcinkowskiego do gro 
bu zasłużonych Wielkopolan w kościele 
św. Wojciecha.

X W Katowicach obchodzona bę 
dzie pierwsza rocznica połączenia Gór­
nego Śląska z Polską dnia 17 b. m

X 14 letni Tadeusz Smoręga, za 
mieszkały we wsi Strojec (ziemia Wie 
luńska), został dnia 26 maja w czasie 
burzy zabity przez piorun.

Z CAŁEGO ŚWIATA.
X Rząd niemiecki postanowi! wy­

puścić w obieg banknoty wartości 
I miljona marek każdy.

X W Dortmundzie zamordowano 
dwóch podclicerów francuskich.

X Według oświadczenia delegacji 
tureckiej pogłoski o zamiarze Turcji 
zawarcia odrębnego pokoju z Anglją 
są niezgodne z prawdą.

_ _ _ _ _  9

Udział skarbu państwa w dochodach 
skarbu śląskiego.

Obliczono go w budżecie r. b. 
na 172,000,000,000.

Dochód z tego źródła stanowią 
spodziewane zaliczki wypłacane przez 
skarb śląski na poczet udziału, prze­
widzianego w art. 5 ustawy konsty­
tucyjnej z dnia 15 lipca 1920 r., za­
wierającej statut organiczny woje­
wództwa śląskiego.

Wysokość udziału obliczono, przyj­
mując za podstawę obliczenia przy­
bliżone liczby: ilość ludności cywilnej 
województwa śląskiego 1,100,000, ilość 
ludności cywilnej Rzeczypospolitej 
Polskiej wraz z województwem Ślą­
skiem 27.000.000, przewidywany na 
rok 1923 dochód ogólny skarbu ślą­
skiego z podatków i opłat pobieranych 
ze Śląska bez dochodu z dodatków 
do podatków 460,749,952,000 mk. oraz 
przewidywany na rok 1923 dochód 
ogólny skarbu Rzeczypospolitej i skar­
bu śląskiego z dodatków i opłat wszel­
kiego rodzaju mk. 2,989,172,163,000.

Brat z piekła rodem.
W Ostrogu na Wołyniu, jak do­

nosi »Illustrowany Kur jer Codzienny«, 
pełni graniczną służbę wywiadowczą 
Orłów, używający pseudonimu Piotr 
Krzemieniecki. Równocześnie jego 
brat przebywał w Rosji i był na usłu­
gach sowietów. Wiedząc o tern, że 
jego brat pracuje dla Polski, posta­
nowił go zwabić do Bolszewji i wy­
dać w ręce władz sowieckich i wy­
musić od niego wyjawienie tajemnic 
wojskowych polskich. W tym celu 
przybył on do Ostroga i zaczął na­
mawiać brata, żeby pojechał do Bol­
szewji, gdzie za 3.000 rubli złotych 
może nabyć niezwykle cenne plany 
mobilizacyjne sowieckie. Krzemie­
niecki jednak sam nie pojechał, lecz 
wysłał swoją żonę. Zaraz za granicą 
schwycili ją bolszewicy, wzięli ją na 
najwyszukańsze tortury i wymusili na 
niej wymienienie wszystkich na gra 
nicy znanych jej ludzi, pracujących 
dla Polski. Następnie zmusili ją do 
napisania listu do męża, ażeby rów­
nież przyjechał. Po tych zeznaniach 
Orłową w okropny sposób zamordo­
wano. Z listem wysłano pewnego 
kurjera żyda, który miał doręczyć ten 
list Krzemienieckiemu i tym sposobem 
zwabić go do Bolszewji. Policja jed­
nak wpadła na trop sprawy.

z kościołem ewangielickim. Oczy 
wiście propaganda ta operująca, jak 
każe niemiecki zwyczaj, kłamliwem 
przedstawieniem rzeczy, nie może li­
czyć na powodzenie, wobec niezbi­
tych dowodów złej woli niemców.

Wysiedlenie 12 hakatystycznych 
pastorów nastąpiło bynajmniej nie ja­
ko jakakolwiek represja w stosunku 
do ewangielików, lecz jako odwet za 
wysiedlenie przez władze pruskie oby- 
wateli polskich z Niemiec.

Niemcy więc, a nie kto inny, zmu 
siły Polskę do stosowania tych sa­
mych metod politycznych które w 
Niemczech uważane są za ostatni 
wyraz racji stanu.

Tak się przedstawia sprawa pod 
względem chronologicznym. To jed 
nak nie wyczerpuje kwestji. Polska 
wysiedlając 12 pastorów hakatystów, 
zachowała wobec nich wszelkie lormy 
kurtuazji, nie stosując do nich żad 
nych szykan. Natomiast wydalenie 
obywateli polskich z Niemiec prze­
prowadzone zostało w sposób barba­
rzyński, zgodnie z Tradycją „wyso­
kiej kultury pruskiej“ .

Obywateli polskich, przeważnie 
robotników, mających stałe zajęcie w 
Niemczech, najpierw aresztowano, 
włóczono po obozach koncentracyj­
nych, wreszcie wyczerpanych i wy­
męczonych szykanami pruskiemi, od­
stawiono do granicy.

Tak się rzecz przedstawia pod wzglę­
dem merytorycznym. Próba przed­
stawienia odwetowego wysiedlenia 
hakatystów pastorów z Polski, jako 
wrogiej akcji przeciw kościołowi e- 
wangelickiemu, tembardziej jest za­
wodna, że parafie ewangielickie na 
Pomorzu wykazują proporcjonalnie 
wielką liczbę pastorów, w stosunku 
do parafji polskich w Niemczech.

Nie jest dla nikogo chyba tajnem, 
że pastorowie ewangieliccy na Pomo­
rzu, protegowani swego czasu jawnie 
przez władze pruskie, mają nie tylko 
religijne cele na oku. Frazes, że 
Polska walczy z ewangielicyzmem, 
jest nonsensem, wszakże mamy cały 
szereg sędziów, prokuratorów, urzęd­
ników, wyznania ewangielickiego, któ­
rzy zajmują bardzo poważne stano­
wiska. Faktem jest natomiast, źe w 
Warmji i na Mazurach rząd pruski 
prowadzi systematyczną germanizację 
przy pomocy władz kościelnych.

Propagandystyczna akcja pruska, 
mająca na celu podniecanie ludności 
ewangielickiej, szyta jest zanadto 
pruskim szrytem aby się na niej nie 
miano poznać.

skie, ceramiczne, wreszcie wyroby 
konlekcyjne.

Do kategoęji drugiej należą maszyny 
do przeróbki produktów rolnych i 
leśnych, maszyny do przemysłu do­
mowego, wreszcie przetwory produk­
tów rolnych. Kategorja trzecia obej­
muje nawozy, a kategorja czwarta 
instrumenty i narzędzia doświadczalne 
i precyzyjne. Z ostatnim łączy się 
dział naukowy i statystyczny, który 
pozatem jednak demonstrować bę­
dzie także wykresy i t. p. odnoszące 
się do innych działów, reprezentowa­
nych na wystawie.

Z powyższego wynika, że I. Wy­
stawa Rolniczo-Przemysłowa zobra* 
żuje całokształt rolnictwa Polski Za­
chodniej i z nim związanej produkcji. 
Zaznaczyć należy, źe eksponaty in­
wentarza żywego pochodzić będą wy­
łącznie z Wielkopolski, eksponaty 
działów maszyn z całej Polski, 
wszystkie eksponaty inne z trzech 
województw Polski Zachodniej.

S u c h o ty  orachoXkle piersiowe
leczy ,,Balsam Thiocolan Age\

Używa za poradą lekarza. Sprzedają 
apteki i składy apteczne.

b o i Gtowy i MIGRENĘ

O F IA R Y
Złożono rr Administracji Słowa Kuj.

Na kościół św. Stanisława.
Zamiast wieńca na trumnę ś. p 

Juljana Żukotyńskiego — pracownicy 
Oddziału Włocławskiego Polskiej Dyr. 
Ubezpieczeń Wzajemn. mk. 260.000.

Na nędzę wyjątkową.
Bezimiennie 50.000 mk.

Na Crerwony Krzyż
W drugą rocznicę imienin zmarłej 

mamusi Antoniny Osterloff — dzieci: 
Jurek, Zosia i Tomuś 30,000 mk.
Na gimnazjum poi. w Gdańsku

Czerniewickie Koło Ziemian mk.
60.000.

Na Skarb Państwa
Bezimiennie 5000.
Na instytut przeciwgazowy
Czerniewickie Koło Ziemian mk.

100.000.
Na stację opieki nad matką 

i niemowlęciem
Czerniewickie Koło Ziemian mk. 

321.400.

Echa wysiedlenia 12 hakatystów 
z Polski.

Fakt wydalenia z Polski 12 pasto­
rów, znanych ze swej wrogiej anty* 
polskiej działalności niemiecka pro­
paganda wyzyskuje, jako walkę Polski

Eksponaty I. Wystawy Rolniczo-Prze­
mysłowej w Poznaniu.

I Wystawa Rolniczo-Przemysłowa,* 
która odbędzie się w czasie od 23 VI. 
do 1. VII. na terenach Targu Poznań 
skiego, ma zobrazować stan produkcji 
rolnej Polski zachodniej. Zarazem 
ma ona dać pogląd na wytwórczość 
tych gałęzi przemysłu ogólnego, które 
z rolnictwem pozostają w związku, 
bądź dostarczając jemu potrzebnych 
maszyn, narzędzi i t. p., bądź prze­
twarzając jego produkty.

Eksponaty Wystawy Poznańskiej 
podziehć wobec tego można na dwie 
zasadnicze grupy główne: Na ekspo­
naty rolnicze oraz na eksponaty prze­
mysłowe. Do grupy pierwszej, rolni* 
czej, należą eksponaty inwentarza źy 
wego jak konie i bydło, nierogacizna 
i owce oraz inwentarz drobny. Po 
zatem na grupę rolniczą składają się 
działy: ziemiopłodów, ogrodnictwa i 
nasion, wreszcie specjalny dział gos 
podarki leśnej, reprezentujący na wy­
stawie leśnictwo i wyroby z drzewa 
w surowym stanie, drzewo obrobione 
oraz gotowe produkty z drzewa. 
Eksponaty grupy drugiej, przemysło­
wej, podzielić można na cztery ka- 
tegorje. Do kategorji pierwszej zali­
czyć należy maszyny i narzędzia roi 
nicze, wozy, powozy i części do nich 
oraz automobile ciężarowe, wyroby 
żelazne, wyroby elektrotechniczne, 
przybory i narzędzia rzemieślnicze, 
wyroby garbarskie, siodlarskie, ry 
marskie i szewckie, wyroby kołodziej­

N O W Y
S D Z H fS D  U Z D Y  R S LE 3 Q

od I czerwca b. r.

Z W ŁOCŁAW KA ODCHODZĄ; 
do Gdańska:

osobowy warszawski o godz. 12.12 
kurjer bukareszteński „ „ 13.37
osobowy warszawski „ „ 24.00

do Poznania:
osobowy warszawski o godz. 24.00 
kurjer warszawski „ , 2 53

do Bydgoszczy:
osobowy warszawski o godz. 3.46 

do Ciechocinka:
osobowy warszawski o godz. 19 28 

do Torunia:
osobowy waiszawski o godz. 19.28 

do Warszawy:
kurjer poznański o godz. 2 22 
jsooowy gdańsko-poznański 5 08 
osobowy ciechociński o godz. 7.50 
os bowy bydgoski „ „ 1206
osobowy gdański . . „ n 16.43

do Łodzi:
osobowy ciechociński o godz. 7.50 

do Warszawy, Lwowa 
i Bukaresztu:

kurjer gdański . . .  o godz. 15.32 
Pociągi odchodzące z Włocławka 

o 7.50, 12.12, 16.43 i 1928 iść będą 
przez Skierniewice, gdzie posiadać 
będą połączenie od lub do pociągów 
krakowskich i katowickich.

Egzemę, Liszaje i t. p.
Usuw» maść

I fiin Ano” sprzedają apteki 
,,1.0111 “ y  O 1 składy apteczne. 
\pteka A. Gąsecktego w Warszawie

OGŁOSZENIA D R O B N E .
nom  Borzymie poczta Czerniewice ma do*
Z.V dzi®rżawienia duży ogród owocowy. 

Wiadomość na miejscu.

Kredens i 6 krzeseł do sprzedania, Bulwa­
rowa 11.

Meble mahoniowe kryte pluszem sprzedam 
wiadomość, biuro Ogłoszeń L. Makowski 

Kościuszki Nr. 1.

potrzebna maszynistka - korespondentka 
ze znajomością buchalterji. Zgłoszenia 

Bank dla Handlu i Przemysłu, Oddział w 
Włocławku.

U osą fonograf j i polsko - niemieckie! 
Tumska 3 m. 1. J

M l  parku ciechocińskim kiosk do sprze- 
”  dania lub do wydzierżawienia. Położę- 

P“ orzSdnem miejscu. JAN KLA- 
BECKI Włocławek, Brzeska 8.

Zgubiono książeczkę wojskową Dawida 
Wróblewskiego wydaną przez P. K, U 

Włocławek, oraz inne dokumenty, jak: ksią­
żeczka czekowa, rachunki i dokumenty Ban­
ku Kujawskiego. Łaskawy znalazca raczy 
zwrócić do policji. *

Tgubiono książeczkę wojskową na imię 
•- Ludwika Dąbrowskiego wydaną przez 
r. K. U. Włocławek. Łaskawy znalazca ra­
czy złożyć do policji.

■^gubiono Książeczkę wojskową wydaną na 
imię Franciszka Rogiewicza. Łaskawy 

znalazca zechce oddać do policji.

OD H/YDMNICmA
Stosownie do uchwały Związku 

wydawców pism codziennych wszelkie- 
go rodzą] u nadesłane zapowiedzią 
wzmianki, komunikaty i okólniki bądź 
to prywatnych, bądź komunalnych i 
rządowych instytucji, tyczące się ze­
brań, odczytów, i koncertów, rozpo­
rządzeń itp. będą umieszczane po u- 
przedniem opłaceniu należności w a- 
dmimstracji dziennika. W przeciwnym 
razie bez opłaty nie będą umieszczane*,

D l
i/4*n ohce rozwinąć swoje przed- 
***** siębiorstwo handlowe,
llłfl choe zainteresować szerszy 
** ogół swoją pracą,
i / f  n  chce coś sprzedać 
***** lub kupić —

Niechaj się ogłasza

w  S ło w ie  Hujowshient
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